1
1

Nr 5 – 22.05.04

CZY WODOCIĄGI POWINNY WSPIERAĆ KULTURĘ ?

Kilka dni temu w Rzeczpospolitej ukazała się notatka o tym, że Miejskie Przedsiębiorstwo Wodociągów i Kanalizacji w Łodzi rozdzieliło pół miliona złotych pomiędzy szkoły, parafie i inne instytucje kultury. Dziennikarz zastanawiał się czy kryteria rozdziału były czyste i czy Prezydent Miasta o tej sprawie wiedział. Mnie natomiast zainteresowało, czy wodociągi powinny wspierać kulturę i edukacje?

Wodociągi są przedsiębiorstwem i jego pieniądze nie podlegają ograniczeniom budżetowym. Przekazanie ich na jakiekolwiek cele nie jest wydatkowaniem pieniędzy publicznych. A więc formalnie wszystko jest w porządku. Ale czy tak być powinno? Mam co do tego zasadnicze wątpliwości. 

Wodociągi dysponują pieniędzmi, które mieszkańcy zapłacili za wodę i odprowadzenie ścieków. Przedsiębiorstwo jest naturalnym monopolistą, bo przecież woda jest potrzebna i nie można jej kupić u innego dostawcy. Dlatego ceny podlegają zatwierdzeniu przez Radę Miasta. Ale Rada, reprezentując interesy społeczeństwa, powinna dbać o to, aby te ceny były jak najniższe. Powinny one pokrywać ponoszone koszty i zapewniać możliwość odpowiednich inwestycji. Ale czy powinny one stwarzać możliwość rozdawnictwa na inne cele? Jeśli wodociągi przekazały pół miliona innym instytucjom jako prezenty, to albo nie wykonały niezbędnych inwestycji czy remontów, albo nadużyto pozycji monopolisty i wyznaczono zbyt wysokie ceny, nieuzasadnione wydatkami. W takim przypadku suma ta powinna być zwrócona odbiorcom wody. Przecież oni nadpłacili i ich pieniędzy nie wolno rozdawać, w dodatku bez ich wiedzy i przyzwolenia. I to nie zależnie od tego jaki był cel, na który je przeznaczono. Istotą bowiem sprawy jest to, że nie wolno dysponować pieniędzmi, do których nie ma się prawa nie tylko formalnego, ale także i moralnego. 

W państwie dobrze zorganizowanym każda instytucja publiczna, powinna się zajmować tym do czego została powołana. Nie stosowanie się do tej zasady prowadzi nie tylko do dezorganizacji ale stwarza pole do różnych nadużyć i omijania prawa. A z tym powinniśmy walczyć. Niech Rada Miejska ze swego budżetu i w oparciu o jawne kryteria wspiera kulturę i edukację. A wodociągi niech dostarczają dobrej i taniej wody. Tak byłoby najlepiej.

